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S. P E T E R B S U R G  VS. d:  14 Kwietnia. 
Dalsze czynności woysk Rossyiskich w Szwedz- 
kiey Finlandyi, D. 14 Marca doniosł X- Bagra- 
tion , 2© Podpółkownik * Kulniew kiego wysła- 
py W pogoń za nieprzyjacielem, który ustępował 
pod kommendę G. Adejkreitz, ciągnoł przez Jka- 
lis, Salmi, Wasen, Koskue, nakoniec d. 13 na świ­
taniu w Jlmola postrzegł 30 dragonów Szwedz- 
kichy ci po krótkiem strzelaniu cofnęli się zapa 
liwszy magazyn siana, i przez Lappo do Vasa u» 
stopili. Z drugiey strony GM. Raiewski zbliża się 
do Christianstadu, które miasto d. 12 Marca pod­
dało się orężowi Rossyiskiemu. Oprócz kilku par­
tykularnych okrętów które zimowały w poręie, nic 
tu ważnego nie znaleziono z własności rządowey, 
Nieprzyjaciel c o f n ą w s z y  się wiorst 2Ó od miasta 
w porządku, poźniey ustąpił w odlegleyszc stro­
ny, którego nie c h c ą c  zpuścić z oka X, Bagration 
zalecił G. Raiewskiemu pośpieszać do Vasa. Ba­
talion strzelców z 2 polowemi armatami i koza* 
karni posłany do wysp Alandskich, dla nakłonie­
nia mieszkańców do poddania się berłu Rossyiskie­
mu, Roczensalmski garnizon stojący dotąd wLo^ 
wisa powrócił na mieysca swojej część ludu swo* 
i eg o zpąta wiwszy w Sorgo na straży.

, 13. 15 Marca główna kwatera do Helsingfors 
powróciła. GL. T liczko w doniosł, że w bitwach 
ztoczonych pod Kuopio i Lappewird naszey 
strony poległo 2 żołnierzy, ranieni Podporucznik 
Ekbaum, 59 żołnierzy, kom zabitych 18# ranio­
nych 35. O Officyerach którzy się dystyńgwd- 
Wali G. Buxhewden osobne posyła doniesienie. Dla 
spiesznego cofania się Szwedów i zmienionych 
okoliczności uczyniono urządzenie następujące* 
GM. Bułatów od Kuopio miał iść do Uieaborga. 
dla zaięcia miasta Kaiana; tenże miał część ludu 
posłać do Carleby, wyprzeć ztamtąd nieprzyjaciół 
i opanować miasto. Część dywizyi 5 i Podpólko- 
wmk Kulniew zbliżywszy się do Jacobstadu, mia­
ła okrywać inne dywizye. W  mieście Vasa kaza< 
no cokolwiek woyska zostawić z GM, Raiewskim.

D. 16 W nocy Rossyanie ognia dawać za­
częli z batteryi założoney na przygórku Helsingne* 
zet; tegoż d. dokończono batterye szturmować ma­
jące Sweaborg, to iest, 1 pod kom mendą Maiora 
Szulmana, 2 Maiora Tararikina, 3 Kapitana, Bikbu 
łatowa wszystkie pod głównym dozorem fligel Ad­
iutanta Twaragowa. Nadto jeszcze za łojon o 1 li­
nę batteryą pod sprawą Półkownika Argun, któ­
ra każdey nocy miała przybliżać się do oblężoney 
twierdzy w przyzwoitej odległości,

D. \y  doniosł X. Bagration, że G, Raiewski 
W Christianstad straż zostawiwszy z ludem całym 

do Nerues; straż przednią prowadzący
( o

Maior Ridinger szedł do Jttermork i sfcanoł w Pot 
tom,- Kozacy brzegiem ciągnęli BoŁhuickiey ©dno 
gi przybliżając się do Szwedów, których straż ty l­
na znaydowała się b i z ko Va| to miasto chciał 
zająć wódz Rossyiskj, którego leśliby odważył się* 
bronić nieprzyjaciel, nam koniecznie attakować^ 
wypadało, foupóiko wmk Kulniew ciągnoł w ślad 
za G Adelkreifcz, część ludu wysłał w lewo aże­
by z boku mogła uderzyć na U. Klmgspom. Te< 
goż d. piońnierowie Kapitana Sazonowa z Helsing- 
fors poszli de Ctiangufc 1 A bo, gdzie im kazano 
zaczynać robotę przepisaną dla ubezpieczenia 
mieyec warownych. legoż d. do $weąbutga rzu­
cono bomb kilka z batteryi nowo założonych.

13. 18 Zaczęli Rossyanie strzelać do twierdzy
0 godzinie 2 z północy; postrzeżono zaraz pożar* 
który jednak pręciko został ugaszony. Ruchoma 
batterya Półkownika Argun dokazywała naywi^- 
сеУ postawiona na lodach od wyspy Sandhame- 
land,- ta w 2 mieyscach sprawiła pożar; ku mey 
więc Szwedzi cały uwóy ogień zwrócili strzelając 
400 razy, poległo 3 żołnierzy Rossy iskich, 5 ra­
niono, kom zginęło 13. W tym czasie palna ku­
la z twierdzy puszczona przełamała skrzynię na­
pełnioną ładunkami, bombami, i kulami palnemi 
stojącą w takiem mieysca, [ДДе leżało .wiele pa- 
kula,- ztąd lękać się wypadało skutków okropnych^
1 wielkiey szkody w całey batteryi; ale 14 bryga­
dy artylieryiskiey bornbardyer Jan Fiedotów t  
naywiększą śmiałością rzucił się na skr*ynię> zer­
wał z niey pakuje i palną kulę, a skrzynię odcią- 
gnowszy na mieysce dalsze, zbawił przez ten po­
stępek wielu żołnierzy i ammumcyą. W ńadgro- 
dę znakomitey przysługi Fiedotow otrzymał ran­
gę Feierwerka 1 klassy, 500 rubli,, znak dystyn- 
kcyi orderu wojennego, i pochwalne pismo na par- 
gaminie z Collegium wojennego.

D. / 9 0  północy ze Wszystkich batteryi ra­
zem zaczęli dawać ognia Rossyanie do Sweaborgaj 
odpowiadał nieprzyjaciel 1 ranił nam 2 ludzi Z 
Abo doniesiono iż mieszkance wysp Alandskich 
poddali się bez użycia woyskowey siły j. J. Mci/ 
Zdtóm strzelcom i kozakom do nich wysłanyni 
powrócić kazano.

13. 20 O godzinie 2 z północy strzelać dd
Sweaborga zaczęliśmy. 1 batterya Maiora Sźii- 
Imana wielką szkodę oblężonym uczyniła, gdyż 
^ szystkje iey bomby i granaty w samą twierdźg 
padały, zkąd wkrótce pożar powstał, który cho­
ciaż ugaszono, iedhak ńie Ustawała trwoga, mia­
nowicie gdy Półkownik Argun z bat tery ą śxvói$ 
poszedł od Bok hol mu, i syjnent ba mba rd < > W a ń іо Ш 
przymusił Szwedów odkiyc Wszyśtki& batterin- śWO 
ie. O. godzinie i O garnizon 3 btftófa



4ty  oS wyspy Bob M m  n<l<*r*y! na 9tra?.e Ros­
smanów, i chciał une /pędzić, lec* piechota wspar­
ta od str/elców i leib koaaUów nie *Wdż<ii,c na 
piZtiwyższaięc^ licsbg nieprzyiacwł, przymusiła 
ich odstąpić przedsięwzięcia; wkrótce nie tylkoco 
W polu iuż byli, aleteż druga część załogi wy- 
chodząca z murów z armatą na dawne stanowi­
sko po u rócić musiała Szwedzi w tfcm zdarzeniu 
stracili z a b i t o  Oflicyera, 3 mieli ranionych; z na- 
Sgey strony pad! koń i. X Bagration doniosł, 
że G. Kaiewski dokonał co iemu zlecono było, 
Straż przednia po krótkiey utarczce z tylną stra­
żą nieprzyjaciół zgięła miasto Vasa d. 17 Tym 
sposobem prędki obrót woysk Rosgyiskich został 
pomyślności| uwieńczony, a miasto Vasa bardzo 
wa/ne w północnych stronach Fiąlandyi Szwedz- 
kiey podbite Podpułkownik zaś Kulmew i Pół* 
kownih Tmczaiiinow naykrótszą drogą pośpieszy­
li do Ctiłieby. Odwrót albo raczey ucieczka nie- 
przyiaicuł ze wszystkich mieysc tak naglą była, 
że nie mogli Kossyanie doścignąć bez naywięk- 
szego -znużenia. Tego d. strzelano cokolwiek do 
Sweaborga/ wieczorem o godzinie 10 strzelanie 
ponowione trwało do północy. Trafne bomb i 
giunatów ciskanie zatrwożyło Szwedów,- strzela 
li więc ze wszystkich fortyfikacyi ku brzegowi 
morskiemu obróconych, okrywając ogniem nit tyi- 
Jko b^itteiye nasze, aleteż miasto H^lsio fors, p° 
wiem dumach ściany wyłamane, okna wybite;ni*- 
lt;óre Kule za miasto leciały/ szkody jednak wiel- 
Łit-y nie było/ zabity nam kanonie* i raniony 1. 
E iterya zaś k-ssyieka 1 sprawiła w twierdzy po- 
2ui* nowy, równy «o eposobem dokazywała batte- 
Tya 2 w zamku Stoi La ufna, lecz tu ogień prę­
dko zgaszony Bu iterya ruchoma od wyspy Gtt- 
etwerd zbliżyła się do ram ów na strzał kartaczo- 
wy, i zapaliła, iak domyślić się możno woz pro­
chowy. Reszta poiniey.

M A D R  ID  d. 31 ІѴІагсч. Woysk F ran cu z- 
Jiich w M adricie i okolicy znayduie się 54  t. w ię­
ksza ieszcze lic /b a  w prow incyach  pó łnocnych  
H iszpanii; rii k óre półki zdaią się zm ierzać ua 
po łudn ie . W X. M urat zachow uie dotąd  ścisłą 
karność  i zgodę między 2 narodam i; nasz zo sta ­
je  w dręę>ącey niepew ności losu przyszłego, każ* 
dy7 obyw atel przeczuw a odmianę, iaka będzie nie 
Wi d?ąc. K ól Karol ciągle mieszka w A raniuez. 
F erd y n an d  w stolicy; Napoleon w krótce iest spo 
dziew any; na drodze 1 w miastach mamy gotow ość 
w z tlk ą  do przyjęcia  M onarchy Rząd zdaie się 
bezczynny / słychać że X. Pokoiu został prsenie 
z o n y  do pałacu A dm iralskiego w którym  m iesz­
ka N am iestnik  Im peratora F rancuzk iego . F e rd y ­
nand  7 chce do M inisteryum  pow ołać mężów 
nay znakom itszych , iaćy są F lc rid a  B lanca, Azait- 
sa, Joyellanos, Caballero; o s ta tn i me zostać  G ra n ­
dem 1 klassy w nadgrodę zasług w ielk ich / p rzed  
samą iu ż rew o lu cy ą  ośw iadczył się głośno p rzec i­
wnikiem  X. P okoiu , i co  mógł c zy n ił chcąc  o d ­
dalić p rzy tiaym niey  od p rzepaści Karola 4 , w 
k tórą  M onarcha nieszczęśliwy m iał być s trąco n y  
Si!va podobno będzie Inkw izytorem  generalny ib . 
Takie są boiaćni i  nadzieie  H iszpanów ; po wiedźm/

cokolw iek  o szczegółach dotąd mdło w iadom ych 
naszey rew olucyi i iey przyczynach»

Król nowy ogłosił co  następuje. C heąc uw ia­
dom ić poddanych o mniemanym spisku do które* 
go byłem  uw ikłany z wielo sługami i dom ow ni­
kam i moiemi, rozkazałem  rzecz całą krótko i ia- 
śnie opisać, gdy sam ią lepiey poznałem  z pap ie­
rów  u X Pokoiu  znalezionych. D . 20 pazdzier* 
n ika  r. 1807 Karol 4  przesłał M inistrow i Cabal- 
le ro  papiery  niby znalezione u X. A stury i/ sz tu k  
5 by ło / z k tó rych  pierw sza w łasney ręk i X. ó b ia - 
w iała z uszanowaniem Królowi życie , postępk i, 
n iespraw iedliw ość Don G odoi, z wy szczególnie* 
niem  iego m aiątku, despotyzm u, i dum y. X. A stu ­
ry i p rosił oyca, żeby w sw oiey  obecności, p rzez  
osoby dostoyne, albo też  losem  w ybrane  kazał 
uczynić indagacyą rze te ln o śc i don iesien ia , o k tó - 
rey  przekonany n, lał oddalić ze dw oru X. P oko iu  
i fam ilią ieg o ; zaręczał X. A stu ry i ze ten  p o s tę ­
pek radość poddanym p rzyn iesie / w tćm ze p iśm ie 
Za w iera ły  się n iek tóre m yśli zm ierzaiące do uszczę­
śliw ienia narodu; nakoniec prosił oyca, iż  ieśli 
Uczynię nie zechce o co ie s t  p roszony , n iech za»» 
chow a przyrraym niey pism o w u ta ien iu , ażeby sy- 
na na niebezpieczeństw o nie naraził W  d r u g im  
piśm ie podane były sposoby odkrycia be p iuw iów  
X. łvokoiu , w tr/eciem  p iśm ie Kanonik Ł sc  iqu itz  
nauczyciel X A stu ry i odpow iadał na rozm aite  
py tan ia  оііешц podane; dwa pism a osta tn ie  do te ­
go dzieła nie ściąga ły  się bynaym niey,

D . 29 październ ika o północy do pokoiu 
K rólewskiego zw ołano M inistrów , którzy u radz ili 
indagacyą uczynić z X. A stu ry i/ ten  w ezw any zo- 
stał w areszcie n ie  muiąc innego zw iązku p ró c s  
osob nowo p rzybranych  do usługi iego. N aza iu tra  
Karol 4  przesłał M inistrow i C ab a lle ro  o św iadcze­
n ie  do narodu, w którem  X, A stu ry i ie st uznany  
sdraycą  1 wszyscy iego p r /y ia c ie le . Ten rożka» 
ca ły  w łasną ręk ą  p isał Don G odoi. X. A stu ry i 
w idząc się w takim  stan ie chcia ł obiaw ić, co  za­
m yślał czyn ić  dla dobra oyczyzny, i  w ybić si* z  
niespraw iedliw ego ucisku,- więc ośw iadczył M in i. 
strom  że dla dobra H iszpanów  postanow ił poiąć 
W m ałżeństw o Xięż? iczkg F ran cu zk ą , do czego 
uczynił iuż krok wolny i n ie  przym uszony maiąc w 
ttaypierw szym  w zgfędzie, aż~by rodziców  swoich 
ośw iecił, i odw iódł od n ieograniczonego zaufania, 
k tóre  w Don Godoi położyli; ten  Człowiek ażeby 
na złe nie uży ł przem ocy swoiey i n ieogran iczo­
n y  w ładzy nad M onarchią, X A stu ry i dał w ła ­
snoręczny rozkaz X. lufantudo p rzy jęc ia  kom m endy 
nad woyskiem w C astiliśnow ey, ieśliby Karol 4 zszedł 
z tego  św iata. W  tey  chw ili w łaśnie D on G o­
doi p rzychodzi do E ecu ria lu , i  w padłszy do po­
kojów X. A stury i pokaźnie cnem u lis t g o to w y , 
W którym  następca tro n u  prosić  m iał oyca o p rz e ­
b aczen ie  w iny  ciężk iey . X. A stu ry i chcąc dać 
now y dowod przy w iązania synow skiego list ów ob­
cą ręką napisany pod pisał.

D ziś F e rd y n a n d 7  zupełn ie  p rzekonany  o n ie . 
w inno ic i X. In fan tado  i Kanonika E sco iq u itz  roz. 
kazuie zw ołać sąd nowy na p rzey rżen ie  ich  da­
w nego precessu, ia k o te i innych  sług  sw oich m e-
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w innych , ażeby n a  potom ne w ieki n ie został ślad 
zbrodni n iesłychaney, którą X. A stu ry i p rzyp isa­
no* Jakoż zw ołani sędziowie dali w net w yrok, 
że oskarżenie X. Infantado i Innych  fałszywe b y ­
ło , i ca ły  spisek w ym yślony, p o le ca n e  w szystkich 
w zględom  now ego M onarchy, za k tórego spraw ę 
c ierp ieli, f p  było począ tk iem  i przyczyny od- 
m ian spraw ionych w Hiszpańskim rządzie. P o ­
w iedzm y cokolwiek o w ażnieyszych zdarzeniach  
tey  rew Diucy i.

D. 16 M arca w ieczorem  gw ardya konna H i­
szpańska W A ran juez odebrała rozkaz czuwać przez 
noc całą i być w  gotow ości do ruszania, D . 18 
w ieczorem  gdy Król i Królowa p o w raca li z p rze- 
chadzki, X, A stu ry i c icho  pow iedział iednem u z 
C fficyerpw  pom ienionego korpusu; że tey  nocy W 
n ich  nadzieję  żkłada. D om yślił się kożdy tey  ta  
ienm icy, i m ocno postanow iono n ie  zezw alać na 
w yiazd M onarchy^ straż  pałacow ą podw ojono, O 
pó łnocy  X. Pokoiu  [chcąc iść do Króla w ysłał 
przed sobą O fficyera , żeby o p a trz y ł na drodze 
bezpieczeństw o; ten od straży zatrzym any zam iast 
odpow iedzi dał ognia i uciek ł, cała  w net gw ar. 
dya na koń siadła; p rzy b ieg li huzarow ie  X. P o ­
koiu , zaczęło  się s trze lan ie , 3 gw ardyaków  ra­
n iono ; lecz p ię rzch n e li huzarow ie postrzeg łszy  lud  
łączący się z  gw ardyą. N iem ieszkalne półk Hi* 
szpańskiey i W alońskiey opaśu ie  pałac X. Poko­
iu; ten  znaleziony za kufrem  do w ięzienia zo sta ł 
odesłany; lecz w drodze korzystając z zamiesza­
nia i c iem ności uszedł, z tru d nośc ią  znalazł go 
żołnierz m iędzy kupam i m at ukry tego ; prosił n ie ­
szczęśliw y żołnierza o szklanicę w ody, i  o miitt»4 
dur lego d la  przebrania się do ła tw ieyszey  ucie­
czki, trzos pełny  zło ta  ofiarując; gdy nic nie o* 
trzym ał, zapam iętał się i w ycio ł żołnierzow i p o ­
liczek; inni na pom oc przybiegli; w yw leczony na 
ulicę poryw a za cugle I  konie i woła żeby go do 
koszar odprow adzono; z trudnością to uczynili 
żo łn ie rze , idąc X. Pokoiu wiele obelg gm innych 
w ytrzym ać m usiał, ciskano kam ienie na niego, w 
udo p ch n ię ty  m ocno został.

W szedłszy do stayn i rzu c ił się na kupę sło. 
m y , zaklinając żeby go ratow ać od w ściekłości 
ludu . Król i X. A s tu ry i krzykiem  obudzeni uka­
zują się na balkonie. Pozdraw ia ich pospólstw o, 
woła o śm ierć X. Pokoiu. G dy nieszczęśliw ego 
Król ogłosił w yzutym  ze w szystkich dostoieństw  
i urzędów , gm in- podn iósł okrzyk radosny; n ie 
można było inaczey w ołających  uspokoić, iak ob ie­
tn icą  prędkiego sądu i kary  przykładney dla X. 
N astępca tro n u  przybyw a do koszar, i rozkazuje 
staw ić przed sobą Don Godoi; stano! w opłakanym , 
s tan ie , który politow anie nad nim  w zbudzał nąy- 
zaw ziętszych n iep rzy jac ió ł. Ten niedaw no pan 
M onarch ii, obelgą nakarm iony! krew  z rany zada. 
n ey  uszła mu tak obficie , iż  s ta d n ie  mógł, u p a . 
da więc do nog X. A stu ry i w ołaiąc; przepraszam  W*
K. M. E m m anuelu  odpow ie z łagodnością X. za­
pom inasz iż ociec móy żyie. Gdy w idzę, o d p o ­
w ie Godoi W. X. M. tu  rozkazującego, wnosić p o ­
w in ien em , że Karol 4  iuż n ie  ży ie . O ciec móy 
g ie  um arł, rzecze następca tro n u , lecz panow ać
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nie  będzie, a leże li leszeze nie lesfcem Kiólem, 
będę po chw ili. To rzekłszy X. A stu ry i odszedł 
do pałacu , w ięźnia p iln iey  s trzed z  kazał.

Gdy w pierwszćrn zam ieszaniu pospólstw o wpa* 
dało  do m ieszkania iednego z  p rzy iac io f X. PokO- 6-. 
iu , sędzia u d rzw i staw a, py ta jąc  się  po co  idą, - 
» . Z ab ijać  ło tr a  - - Kto wam d a ł praw o d o m * ^  
szczać  się zbrodni - - je g o  niespraw iedliw e postę­
pki. . - Któż was p o s tan o w ił Sędziam i n iep ra ­
w ości? czy liż  na  to  n ie  ma trybunałów  H iszpa­
n ia . - * Jeż e li są try b u n a ły , za co  dotąd  żyie 
zbrodzień. - - M ac ie i iakie dowody że ten  c z ło ­
w iek iest zbrodniem . - - W szyscy o tćm  wiedzą*
- - Lecz prawa czyli lego o tóm przekonywały*
- - N ie . % - W ięc moim obowiązkiem będzie u czy ­
n ić  indagacyą, tego  człow ieka do sądów pozw ać, 
p rzek o n y w ać , i  ukarać gdy zasłużył; wy Zaś ie* 
ś li do teg o  dom u w nidziecie, i porządek sp raw ie­
dliw ości edw azycie się przew rócić, odpow iecie 
praw u za wszelkie przypadki* D opiero  sędzia ka­
że sobie drzw i pałacow e o tw orzyć  , sam ieden 
w chodzi do środka, bierze za rękę w łaściciela p rze ­
ciw  którem u gm in pow stał, i  prow adzi tłum em  
o toczony  do w ięzienia bez naym nieyszey p rz y ­
krości. T en  śm iały  urzędnik  na pow szechną p o ­
chw ałę u w szystkich zasłużył. D rugi sędzia in ­
nym  sposobem ocalił pałac i osobę iednego  2 p rz y ­
jac ió ł X. P okoiu ; do zapalonego gm inu, k tóry iuż 
w padał, g ło s  podnosząc; ten  dom rzecze, dotąd n a ­
leżący do X. Pokoiu  konfiskuję im ieniem  Króla, 
w ięc odtąd ie s t  w łasnością M onarchy* To mó­
wiąc sędzia herb  Królewski każe zaw iesić nad 
drzwiami} pospólstwo znak azanuie, naym nieysze- 
go gw ałtu  n ie czyn iąc  idzie napadać i  n iszczyć  
in n e  pałace , gdzie n ie  znalazłszy rów nie śm iałych  
i  p rzy tom nych  urzędników  wiele szkodziło. F e r ­
dynand 7 przez iednego z urzędników  dw orskich 
odesłał W . X. Berg i Oliwii szpadę F ran c iszk a  ж 
dotąd  w naszey s to licy  zachow aną; przy im uiąc 
dar M urat m iał rzecz przydłuższą, w którey uwiel­
bił w aleczność narodu Hiszpańskiego»

L O N D Y N  d. ź kw ietnia, M iędzy p o r ta ­
m i Yarm outh i H arw ich sto i flo tta  2 300 p rze ­
wozowych statków  złożona, w zupełney  gotow o­
ści do przedsięw zięcia żeglugi, skoro w ia tr  p o ­
m yślny mieć będzie, zgadyw ać nie chcem y p rze ­
znaczenia tey  po tęg i. Poseł P ruski Jacobi z Do- 
ver przybyw szy do C alais, tu  n ie p rz y ję ty  od 
F rancuzów  po Wrócił do naszey sto licy . T ow ary  
zam orskie, któtem i A nglia  iest napełn iona, Coraz 
bardziey 2 ceny zpadaią, poniew aż w yprzedania 
ich  E uropeysk im  narodom  niema sposobności. Sąd 
na G. W hite locke  zw ołany dał w yrok , że p o . 
stępki teg o  wodza w dobywaniu szturm em  Bue­
nos A yres naganne by ły ; zat6m W hitelocke upo­
m niany publicznie i surowie zgrom iony przez  P re­
zyden ta , ogłośzony iest n iezdatnym  do służenia 
w woysku A n g ieb k iźm , O ppozycya chciała  po­
ciągnąć do sądu i odpow iedzi M argrabię W elle, 
sley byłego G enerał G ubernato ra  osad Wschodnio 
Indyjskich; ale ten  człow iek znalazł wielu p rzy ­
iac io ł W izbach Parlam entow ych , które zasługę ie* 
go uwielbiając akt u oskatzenia podawać nie- do*



awoliły. Deiś ten człowiek i МеІѵіПе pierws^ 
pow agą i znaczenie mаЦ w taynych  radach Je-
ęzeg^ 3.

L IS  BO N  A d. 25 Marca. Naród Portu-
galski wy Ы deputacy^ która ma oświadczyć Jm- 
peratorowi Frauc.uzkiemu podziękowanie,- do, mey
w4chodią W Inkwizytor, Biskup Coimbry, ^on 
Jv, Abrani.es, Репаіѵа, Ѵаіепса, Sabugal, Lima, 
B -ibac na, i kijku innych. Wczora Kapitan okrę­
towy Magendie dawaj w porcie naszym na okrę­
cie (iama od 74: aimat biesiadę G Junot, na kto
rey mięnzy znacz.ueyszfcmi gośćmi znaydo.wał się
Admirał Kom,  .stu S.uiawin- Słychać ze woyaKa 
póitugaiskie rozkaz ooebrały pośpieszać do m ia­

st k Yajladubd. .
M E D I O L  AN d. 3 Kwietnia. Wice Król

Eugeniusz lako Namiestnik Napoleona J-operato- 
ra, przesłał zalecenie do dywizji rozłożonyc 1 w 
państwie Kzymskiem, Toskanii nad brzegiem A ry 
atyckiey odnogi, w którem wyraża iż w Rzymie 
i pomnych wielu miejscach rozdawać zaczęto ko­
kardy nowe, niby hasło przeciw ko Franc uzom,* 
rozdai^cy one odpowiedz ą za nieszczęśliwe sku. 
tki; takich ludzi kazano imać, ktokolwiek odtąd 
rozdawać będzie, stanie przed sądem wojskowym, 
i usłyszy wyr k śmiertelny. Tetrze Wice Kroi 
Ogłosił wyrok Napoleona stanowiący Senat dla Kro. 
lestwa Włoskiego, który zkiaayc się będzie ъ do. 
rosłych ХщЦ і f mil u panuięcey, urzędników ko-, 
ron.ych, Aicy Biskupa Mediolanu, Fatryarchy
Weneckiego, Arcy B Bononii, Ferrary, R^weii 
i)v, i z u a ca nieyjzy o h oby watelów. licząc ’,tv< h 8 « 
j> każdy rniilion mieszkańców; K ól wyb«e|ia wszy- , 
siki h z liczby podanych kandyd tów pizez Coile 
gia elektorskie po 2 z każdego departamentu. Se. 
nat czynić będzie co czyniła dotąd rad, C nsul 
torów, rozstiząsa proiekta do praw przyszłych, 
podaie Królowi ewoie uwagi nad prawami zapadłe- 
mi, wnosi w księgi prawa nowe, ustawy, tytuły 
nadane od korony, Maioraty familiine, nagania 
przeciwne konstytucyi czynności Collegiów Ele­
ktoralnych, złe użycie władzy duchowney iświe- 
Ckiey przez urzędy kraiowe, zkłada przestępnych 
sędziów, czyta przed ogłoszeniem ich traktaty z 
postronnymi, może *>tnat podawać Królowi uwagi 
n d rachunkami Ministrów, przekładać potrzebę i 
chęć narodu. Wolności osobistej obywatele w stró­
żem bydzie. Dochod Senatu zkłada się * 4°°  
lirów płaconych ze skarbu, i z miliiona w dobrach 
narodowych Król może liczbę Senatorów powię 
kszyć, bybby razem fundusz pomnożył. Obrady 
Senatu taiemne. Senatorowie duchowni pensyą 
1 beneficjów Upścjejnych odbierać n aią,

P A R Y Ż  d 12 kw ietn ia. O flo ttacb  na­
szych nic pew nego niema:- dziś mówią że nie Lal 
lem ant i G antheaum e, lecz ty lko  A dm irał Cos- 
niao z eskadrą by 1 w Corfouj to  pewna że woysk 

F rancuz kich nie w ysadzono na brzeg Sycylijski; 
owszem zaczęło roówiC, ze z A n g lii przybył F«r 
dynandow i 4 posiłek 9 t .  żołnierza lądowego; ie- 
śli tak ie st, pewnie G . Spencer nie satw m uiąe Ga-

dix i Centy iak głoszono w Londyni», udał się 
prosto w te Struny. Do Hiszpanii coraz więcey 
woyska posyłamy; słychać że w Yalladolid i dłu­
gich miastach tego kraiu srebra kościelne w re­
kwizycją brać zaczęto ku potrzebie publicznej,* 
los Królestwa niepewny, podobno sam Napoleon 
Jmperator będzie w iYbdncie, od Yittoria do sto­
licy regimenta gwaidyi konney są iuz rozstawio­
ne dla przyjęcia lego. Nawarry część Hiszpań­
ska postanowiła wystawić pamiątkę tryumfalny 
Monarsze naszemu, inne prowincje gór Pyreney- 
shicli blizkie są w oczekiwaniu naywiększóm.

jmperator d. 4 wiechał do Bordeaux wieczo­
rem; nazaiutrz rano dawał audyeneye zwyczayne, 
rozmawiał najdłużej z Kupcami, którym «czynił 
nadzieię handlu po myśl mey *zego; ł лs ka w re odpo­
wiedział na mowy Maira i Arcy Biskupa,* o tatni 
алія go narodu imieniem zaklinał Monarchę, aże­
by po tylu iuz przypadkach życia swuiego nie 
narażał na woiejnne niebezpieczeństwa, na które­
go trwałości długiey zalezy ledyuie los, przezna­
czenie, pokoy, szczęście, podległość, i wierność 
ludu naszego, i o audyencyach woyska do Hi­
szpanii ciągnące sam ćwiczył, oglądał port, ma­
gazyny, twierdze, i cokolwiek znalazł.w mieście 
niegdy zamożiióm i bogatęm widzenia godnego, 
przyrzekając gdy pokoy zabłyśnie, przywrócić one 
do stanu kwitnącego, w lakim przed rewolucją 
było. Udał się poźniey do Lyceum, 1 edukujących 
się młodzieńców doświadczał,* ma zabawić do 
dnia 11,

s. Astronom Pons w Marseille odkrył nową іе- 
szc Kometę. Zalecono wszystkim żegiuizou) Fran­
cuz kim, ażeby którym zdarzy się przebiegać roz. 
toaite morzu, 1 do ы k lc 11 koi więk portów zawinąć, 
starał się zewsząd pizynosić do ojczyzny pe wne 
gatunki nasienia bawełny, którzy piantacyą po 
wielu doświadczeniach pomyślnych rząd uznawszy 
łatwą i zyskowną, tę tylko ti uun< ć z na у dnie, iż 
nasiona coraz nowe rolnikom d- starczać Irzt bu; 
i chociaż uzuano za naylepśze bawełnę zielną i 
lenesaee, na innych lednakże gatunkach doświad­
czenie powtórzyć nie zawaozi.

Listy Maurickie zgadzają się na to, że przy­
bycie woysk Francuz kich narodowi Hiszpańskie, 
mu w ogólności, szczególniej zaś familii Króle w, 
skiey wiele dobrego przyniosło. Zabitemu pod. 
czas rewii przypadkowo G. Malher w V lladolid 
G. Dupont sprawił pogrzeb uroczysty; serce iego 
jako W. Offjcyera legionu honorowego złożone u 
nas w Pantheonie.

Szkołę rycerską z Fontainebleau do S. Cyr 
przeniesiono, z tego mieysca drugą do Lu Fere. 
Po Królu Duńskim Kiystyanie 7 dwór wzioł żało. 
bę na 3 tygodnie. W  Grenoble i wielu innych 
miastach czuliśmy trzęsienie ziemi, które iednak 
szkodliwego skutku nie sprawiło. Amerykańskie 
okręta w liczbie większey niż przed tym zawiać 
zaczęły do Francuzkich i Hiszpańskich portói)/, 
nie wiemy czyli to przypisać trzeba pewoittosei 
nieprzyjaciela.


